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Izba powoli wlecze się do końca swoich po
siedzeń. Zdaje się, ze ona zgodziła się na to 
z gabinetem, żeby na resztę swojego istnienia 
unikać ^wszelk ego wzburzenia parlamentarnego, 
wszelkich trudnych rozpraw. Tyra sposobem 
przez milczącą-aibo wyraźną zgodę, odroczone 
zostały wszystkie prawie projtkta wewnętrznej 
prganizacyi • administracyjnej polityki, które 
miały na tegorocznych posiedzeniach przyjść 
pod roztrząsanie. Prócz prawa o cukrze na- 
eży do lej kategoryi przekształcenie armii 

przez ntworzeuie rezerwy, wypełnienie artyku
łu konstytucyi który przyrzeka wolność szkół, 
sprawa emancypacyi i kwestya kolei żelaznych. 
Ta ostal.ua wprawdzie przyjdzie pod rozprawy, 
ale niemożna mieć nadziei, żeby izba powzięła 
stanowcze postanowienie; wszystko czego spo
dziewać się można, jest projektowane przez 
rząd oznaczenie początkowych i końcowych 
punktów wielkich linii kolei, przyczem główna 
trudność] oznaczona kieruukiem linii Między

pojcdynczemi końcowemi punktami do przyszłe
go roku odroczoną zostanie. - Nadchodzące roz
prawy nad kredytami dodalkowemi na r, 1841 
pomimo wspólnej chęci i wspólnej taktyki rzą
du i większości, przybiorą jak  się zdaje poli
tyczny charakter. Opozycya postanowiła na 
tern polu stoczyć z  gabinetem ostatnią bitwę, 
w której iednak nL dla zwycięztwa ale dla ho
noru swojej chorągwi chce walczyć Ponieważ 
zarządzony przez pana Humań spis ludności po 
trzeci raz w tym razie tworzyć będzie główny 
punkt ataku opozycyi, przeto stronnictwo mi- 
nisleryalne wszelkich sił użyć musi aby niedo- 
zwolić opozycyi odnieść najmniejszą korzyść w  
tak wyczerpanym przedmiocie.

Szczegóły hisloryi okrętu M a ra b o u t  i.na 
cznie podwyższyły niechęć powszechną przeciw 
rozszerzeniu prawa, wzajemnej rewizyi, i opo-> 
zycyi przeciw temn prawu nadały więcej ener ■ 
gii i faktyczny pnukt oparcia, co nie pozwoli 
rządowi zatwierdzić traktat londyński z duia 
20 Grudnia z, r. nawet po rozwiązaniu izb co 
niewątpliwie z początku uczynić zamierzano. 
Mniemanie czy przekonanie, źe anglicy w naj
wyższym stopniu nadużyli wzgledem okrętu 
M a r a b u t  odpowiedniego traktatom prawa no- 
licyi morskiej, jest tu naturalnie pawszechnem.



i sąd z ą c  po ogłoszonych przez oficerów tego 
s tatku, szczegółach całej tej sprawy, uic mo
żna się istotnie dziwić, źe prawdziwie narodo
we oburzenie objawiło się względem przykrego 
obejścia jakie osada tego statku, który się w 
końcu  okazał niewinnym, ścicrpieć musiała od 
okrętów krąźącyeh angielskich.

Czytamy w Journal de F rancforł  z dnia 
4  b. m. Journal des Debats w numerze swo
im z dnia 21 Marca doniósł nam, źe izba de
putowanych fraucuzkieh, zajmuuje się z okoli
czności jeneralnego systemu kolei żelaznych, 
podwójnym interesem tego nowego środka trans
portu i tych które już od drwną istnieją. To 
udoskonalenie jest nakazmąco potrzebnćni, i 
trudno było dfnżej pomijać uwagą ważną kwe 
styę. i

Niemogliśmy wstrzymać się od niejakiego 
zadziwienia, widząc dzicuuik lak wysoko sto
jący w opinii publicznej, odpychający cbociaź 
z  wielką delikatnością przykład dany już przez 
Niemcy, miłości postępn, niejsprzeciwiającej się 
mądrym , zasadom konserwatyzmu. Myślemy 
zgodnie z nim, że duma narodowa nie powin
na rugować z umysłów sprawiddliwości, i szczę
śliwi jestes'my kiedy możemy poklasnąć mądre
mu i swobodnemu popędowi, nadanemu admini- 
stracyi francuzkićj.

Droga którą przyjęły Niemcy była prostą i 
loiczną. Chciały one kolei żelaznych, i przed
sięwzięły to dzieło na obszerną skalę bez nie
skończonych rozpraw'. Ale sądziły zarazem, 
źe w obszernym systemie cyrkulacyi, drogi zwy
czajne które ten kraj przerzynają w rozmai
tych kierunkach, stanowić będą^ regułę, a drogi 
żelazne wyjątek. Dojęły one, ze tylko poczty 
mogą zapewnić koinunikaeyę pewną, -  prędką, 
oszczędną, między Wszyslkiemi punktami róż
nych państw. Dla lego przedewszystkicm chcia
ły  zachować tę instytucyą. Stąd wypadła po
trzeba nałożenia na drogi żelazne tam gdzieby 
one mogły zniszczyć dotychczasowe środki ko- 
muuikacyi słusznego, wyuagrodzenia. Był to 
środek nakazywany przez najprostszą przczor- 
ność. Poczty prawie wc wszystkich państwach 
niemieckich, nie są uważane za gałęź dochodu 
skarbu, ale za usługę publicz.ną często uciążli
wą, za pomocą której rząd odpłaca niejako dług 
względem ludności, ułatwiając jej szybką ko- 
muiiikacyę i oszczędzając jej wydatków. Za
chowywać to co już itsnieje obok nowości, 
których jeszcze nie uświęciło doświadczenie 
było to postępowanie bardzo roztropue. Tak 
myślały rządy niemieckie zakładając koleje że
lu :ne Niemcy poklaskują Francyi, widząc ją

wprowadzającą u siebie chociaż późno te poży
teczne drogi.’

H I S Z Pr A N I A.

Anglia odrzuciła plan połączenia związkiem 
małżeńskim królowej Izanelli z najstarszym sy
nem Don Carlosa i oświadczyła, że nigdy nie 
dopuści spełnienia lego planu. Nasz gabinet 
który zamierzył koniecznie oddać rękę królo
wej hiszpańskiej jednemu zx iążąt rodziny bur
bońskiej oświadczył także sLauowczo, że konie 
cznie jedcu z potomków Ludwika XV. musi 
zostać mężem Izabelli. Tym sposobem Francya 
zrzekła się projektu wznowienia planu zaślubiu 
Izabelli zxiążątdom u orleańskiego i-rozszerzy
ła gałęzie rodzinne do Neapolu i Lukki. Gzy 
gabinet Trancuzki oświadczył wyłączenie s ięcia  
Bordcnux, lego uie wiemy. Ten projekt da
jący świetny dowód bezinteressownoścj panu
jącej obecnie rodziny orleańskiej , został przez 
Anglię także odrzucony. To stanowcze nie
przyjazne wystąpienie gabinetu torysowskiego, 
wznieciło wielkie oburzenie i spowodowało rząd 
fraucuzki do ostrej odpowiedzi z zagrożeuiem, 
źc Francya potrafi okazać iż od niej samej za
leży utrzymanie pokojn Europy, — Zogótu je 
dnak okazuje się źe dyplpmaeya bezwarunkowo 
zajęła się tą kwestyą , i że rozpoczynające się 
układy przy różności interesów wielkich mo
carstw,' długo przeciągać się będą , co wpraw
dzie nie .wyłącza podobieństwa wojny, ale po
mimo stanowczego tonu naszego' gabinetu, mo
że ją  ua długie lata opóźnić. W takim stanie 
rzeczy przypomniano sobie o Don Carlosie zo
stającym tak dawno w uwięzieniu w Bur«es i 
pomyślano o uwolnieniu go raz przecie. W  
skutku tego rozpoczęte zostały z pretendentem 
układy, dla ułożenia warunków uwolnionego. 
Rezultat tych układów nie daje się przepo
wiedzieć; spodziewają się w tym razie doprowa. 
dzą one do celu, zobaczemy czy Ic nadzieje są 
uzasadnionemu

B E L G I A .

B r u.Telia 2 Kwietnia.
Przykład arcybiskupa paryzkiego znalazł i 

u nas naśladowanie. Naznaczonem została dla 
calćj Belgii czterdziesto dmowe nabożeństwo 
dla ułagania od Boga prędkiego zaradzenia prze
śladowaniu kościoła katolickiego w Hiszpanii. 
Biskup Gandawy, szczególniej szacowany przez 
papieża p ra ła t , pierwszy rozpisał to nabożeń
stwo. Kazuodzieje korzystają z tej okoliczno
ści odzywając się najgwałtowniej przeciw du



chowi czasa. Stronnictwo liberalne nie opuźhia 
się z odpowiedziami i z przeważną dziennikar
ski] zręcznością utrzymuje źe Espartero ma słu
szność. Namiętuości stronnictw znalazły w tej 
okuiicznośń nową iskrę która łatwo uoże  pło- 
mieniem wybncbnąć. Klasztory jezuickie, mia
nowicie w Lówen, są wstanie kwitnącym. W 
ogóle liczba dncbownycb powiększa się nie
zmiernie , szczególniej w skutku wydalania się 
ich t Hiszpanii.

S Z W a J  C A H Y A .

Genewa 22 M arca.
PrzeJ kilku dniami nmarł tu słynny w całćj 

Europie z pism swoich Sir Fraucis d’JvemOis, 
Jawniej strounik demokracyi w Genewie, a pó-. 
źuiśj zacięty nieprzyjaciel Napoleona. Także 
skończył tu życie szwajcarski pułkownik Bon-

OoDiie^e^aia

P i s a r z  T r y b u n a ł u  f .  I n s t a n c y i .  
Wolnego N iepodległego i  ściśle N eutralnego  

M iusta Krakowa i  Jego Okręgu.
Podaje do pul>Hczn.ej wiadomości, iż na 

żądanie Marcina Dziedzica ubywotela k ra jo 
wego w wsi Dąbiu  przy Krakowie zamiesz
ka łeg o ,  sprzedaue zoBtaną przeż publiczną 
licytacyą w drodze pertraktacyi spadkowej po 
Jćzcfie Dziedz:cu wieczysta dzierżawa fol
warku kameralnego Dąbie w gminie II. wiej
skiej IV! igiła , w granicach mappą urzędow ą 

przez jeoinctrę przysięgłego K a 
rola Bełcikowskiego na mocy kontraktu ko- ’ 
missyi włościańskiej sporządzoną, określonych 
to jest granicząca od południa z W is łą ,  od 
Wschodn i póluocy rzeka Białka o k rą ż a ,  od 
zachodu z starem rzeczyckiem i gruntami wsi 
G rzegorzek , 1‘id-ież sprzedaną będzie druga 
realność włościańska wraz % zabudowaniami 
W inwentarzu liczbą 78 oznaczono, vv wsi n a 
rodowej Dąbie w gminie II .  wiejskićj Mogiła 
sytuow ane, a to w moc wyroki: prawomo
cnego W y so k iem  Trybunału  I. Instancyi W . 
M . Krakowa z dnia 18 Tmtego 1842 r. du
jącego  miejsce działowi i sprzedaży wymie
n io n y ch ,  realności z ustanowieniem cen sza
cunkowych , między Marcinem Dziedzicem, 
Jakubem Dziedzicem W imieniu wlasnein czy- 
l iącym  jako  ojcein i opiokonem mrłoletniej 
MaryfP^y Dziedzicownćj, oraz tymże Mp.ciC , 

m D r cdzicem w imieniu swych braci Mi- 
a ła ,  Walentego i Sebesljana  D ^ ^ z i c ó w ,

tempe, którego wczesna imireć była skutkiem 
ciężkich ran otrzymanych na placach bitwy za 
Cesarza. W  służbie rzeczypuspolitej szwajcar
skiej zostawał od r .  1820. "

PRZYJECHALI DO KRAKOWA.

Od dnia 17 do dnia 18 Kwietnia, 
Stanowski J o ze f, G cdefroi K arol ob ,, R nsocki K w i

ryn W a lig o iik a  T eofila  ob-, z  P o lsk i ; —  C zacks A n ie . 
la  h r ., D w ernick i K arol o b ., K cllcrm ann Jozef. N ow o
tny ła n , T opcrtzer Karol Topert^erTom aJZ L gockiL a  
dw ik Ł oziń sk i W ła d y sła w  ob ., z G alicy i,

Wyjechali z  Krakowa.

Bajer Ju lian  P strokoński Ferdynand ob ., do P o l
sk i i —  S a w ick i o b ., do G a lic y i; —  T y szk iew iez  hr, 
do Pruss.

QJrxęcIcw e«

dzia ła jącym , a dziś jako nabywcą praw ich 
tudzież Wyrokiem Wydziałem Dochodów Pu
blicznych w Senacie I ' sądzącym W . M. K ra 
kowa, zapa&Iego, uiemniej w moc następne
go wyroku W ysokiego T ry b u n a łu  I .  Instan
cyi W olnego Miasta K rakow a i Jego  O kręgu  
dnia 30 Marca 1842 roku którym przy z a 
strzeżeniu pierwszeństwa odkupu Rządow i 
służącego, warunki sprzeaaży ustanowion 
zostały w osnowie następującej:

1) Cbęć licytowania mający dzierżawę 
wieczystą folwarku kameralnego Dąbie w wsi 
narodowej Dąbie w gminie okręgowej M o
gilskiej sytuowaną w rozciągłości i granicach 
mappą urzędową przez Karola Bełcikowskie- 
go jeometrę w r. 1823 sporządzoną objętych 
a to wraz z inwentarzem,- kre w czternaście, 
koni cztery, juluwnika sztuk cziery, w ozów  
trzy, bryk? fu rp ianska , bryczka k ry ta ,  p łu 
gów dwa, bron sześć , trzody ośmioro pol- 
roczniakjw, i jedna m aciora , w oddzielnem 
zbiorze oi jaśnień do warunków licyiacyi w 
szczeg dach opisanymi, i z wszelkiemi budo
wlami W' stanie w jakim  się zna jdu ją ,  
zioży na radium  900 zlotpols. sake 1 / 1 0  
część ceny szacunkowej w summie zip. 9000 
ust.ioow ionej, zaś co do realności Wiejskiej 
pod L . 78 tarnie stojącej oddzielnie złoży 
na radium  zip. 30 jako  znowu i y i O  część 
ceny szacunkowej w ilośji 300 zip. oznaczę • 
o ej, k tóre «v razie  niedotrzymania ddlszycb 
warunków Ucytacyi utraci i now° lirvin«-vn
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na koszt i stratę  niedotrzymującego, nigdy 
zaś na zysk jego  ogłoszonąby została.

2) Od składaaia vadium  co do obydwóch 
realności popierający Marcin Dziedzic je s t  
wolny gdyby się oświadczył z chęcią licyto
wania.

3) Nowonabywca jako dzierżawce wizczy- 
8ty i jego następcy ubowiązany będzie opła
cać kanon rocZny z folwarku D ąbie  jako  też 
Z realności wiejskińj pod L. 78 i dopełniać 
wszelkie obowiązki i warunki kontraktami 
kommissyi włościańskiej objęte i wreszcie za- 
Stosnje się do rozporządzeń rządowych już 
W tej mierze wyszłych lub wydać si.ę w przy 
izłości mogących.

4) Nówonabywca oprócz'wzmiankowanych 
obowiązków w artykule poprzedzającym i z 
nntury kontraktu wypływających opłaci od wy- 
licytowanej summy laudemium po 2 / 1 0 0  do 
kassy główne; bez możności potrącania z sza
cunku z tąd wynikłej kwoty.

' 5) Po z&":cytowair:u pierwszej i drogiej 
realuości nowonabywca w skutek oznaczenia 
Sądowego wypłaci koszta postępowania spad
kowego i licytacyjne za kwitem adwokata 
sprzedaż popierającego, które potrącone mu 
iostauą z ceny szacunkowej.

6) Nowonabywca otrzyma dekret dzieuzi- 
Ctwa, gdy dopełni w arunku 4 i 5 i gdy za
spokoi po dzień licytacyi wszelkie zaległości, 
jak ieby  mogły być wykazane z dzierżawy wie
czystej folwarku Dąbie , i z realności wiej. 
skiej pod L .  T8 stojącej, które mu również 
z wylicytowanego szacunku potrącone będą, 
termin dopełnienia wymienionych warunków 
końcem uzyskania dekretu dziedzictwa zak re 
śla się dni 14 na mocy któi ego odbierze re- 
aluość z g run tam i,  w granicach kontraktami 
przez kommissyą włościrńską oznaczonemi, 
wedle stanu takiego, a mianowicie cc do za
siewów > zbiorów w jak im  się pod ów czas 
znajdować będą.

7) R esztnjący szacunek uowouabyWca wy
płaci z procentem 5/100 od daty z l ic y to w a 

nia licząc, w sk u te k  działu (prawomocnego za 
assygnacyami sącowemi.

8j Kto z licytujących na piarwszym bądź 
na drugim lub na trzecim terminie licytacyi 
zaofiaruje cenę szacunkową natychmiast otrzy
ma stanowcze przysądzenie, gdyż dopiero na 
trzecim terminie licytacyi w braku  pretenden
tów, ceny szacunkowe zmniejszone zostaną 
do 2 / 3  części to jest z summy 900J zip. 
na 6000 złotych polskich a z 300 złotpclsk. 
na 200 zip. i od tak zniżonych cen na tymże 
ssniym trzecim terrfiinie bez nowych obwie
szczeń dalsza liuytacya-notyclnniast kontynuo
waną będzie.

9) W  dn> ośin p o s ą d z e n i u  stanów- 
czem czy to na pierwszym, drugim lub 
trzecim terminie licytacyi, każdemu wolno 
będzia stoaownie de przepisów prawa zaofia
rować 1 / 4  część nud wylicytowany szacunek 
k tó rą  obowiązany będzie złożyć w depozyt 
sądowy poczem nowa licytacya nastąpi.

10) Pod temiż samem1 warunkami odbędzie 
się na jednych terminach licytacya obydwóch 
realności wprzód jednakże  rozpoczynać się 
będzie licytacya dzierżawy wieczystej fo lw ar
ku kameralnego D ąb ie ,  a potem zaraz real
ności wiejskiej pod L. 78 stojącej.

Do licyiacy* u ju s ta u t .w  laj.ą się trzy na
stępujące terinina:

Pierwszy ua dzień 17 Czerw ca!
D rugi na dzień 20 Lipca \  1842 f.
T rzez i n a d z ie ń  19 Sierpnia 1

Sprzedaż poiiiienionych realności popiera 
W .^Stan is ł«w  Roguński adwokat w K ra k o 
wie przy ulicy Szewskiej pod L .  332 zamie
szkały.

Lrey.acya odbywać się będzie naA udyeu- 
cyi Trybunału I. Instancyi W . M. K rakow a 
przy ulicy Grodzkiej posiedzenia_swoje od
bywającego.

W zywają się więc "wszyscy chęć kupna
mający, ażeby w powyższych terminach zao 
patrzeni w stosowne vadium  stawić się ze
chcieli.

K raków  d. 15 Kwietr.Ią 1842 r.
Janicki

Doniesienie prywatne.
M i a n i  z a j e z d n y  idąc ku ro- ny, a pół drewniany, jest do Sprzedania ii 

gatco warszawskiej pod N 16 w wolnej r ę k n  bliższą wiadomość powziąść SjlO- 
gminie V II, położony pół murowa- zna u właściciela tamże mieszkającego.


